wolą WIADOMOŚC 


Na grobach 


Ożyły w ostatnich dniach stare cmentarzyska nasze. Groby 
zmarłych okryły się kwieciem pamięci, zapłonęły światłem go- 
rących naszych serc. To znak zewnętrzny, iż drodzy nam są ci, 
którzy odeszli, znak, iż pamiętamy o nich! Ale nie tylko kwiaty 
i blask światła zdobił grohy nam drogich. Gdyśmy stali nad cichą 
mogiłą, gdy wspomnienie stawiało nam przed oczy te drogie po- 
stacie, z którymi tyle lat może przeżyliśmy, tam gdzie choćby 
szczypta wiary w sercach została, tam wiła się inna silna więź 
łącząca nas z duszami zmarłych. Z duszy w żałobnej zadumie 
rwało się wołanie modlitwy. W modlitwie rozmawialiśmy z dro- 
gimi nam zmarłymi... w modlitwie tej, która z ust naszych może 
dawno znikła, a teraz tam na mogile ta modlitwa odżyła. Taka 
droga, taka serdeczna, taką dziwną moe w duszę wlewająca! 

A gdyśmy wracali z mogił cmentarnych, usta nasze tam na 
cmentarzu rozmodlone, szeptały dalej słowa modlitwy, może te, 
których uczyła nas za życia matka, matka, której grób przed 
chwilą zostawiliśmy w cmentarnej ciszy. 


I ta dziwna zaduma modlitwy wiodła nas naprzód i nie spo- 
strzegliśmy się może, jak zaszyci w mroczny kąt kościoła, znów 
tę samą starą, od dziecka pamiętną modlitwę szeptaliśmy. 

Wróciliśmy do mieszkań swoich. Ale rozmodlona dusza nasza 
nie mogła znaleźć dla się spokoju. Coś targało nią — czuliśmy 
niesyt. Rwało nas coś, by dać z siebie więcej tym, którzy dobrzy 
dla nas byli, tym, którym nie starczy tyłko zwiędły kwiat pa- 
mięci, czy płomyk palącej się lampki. 

l dopiero gdy dnia następnego, kiedy w świątyni brzmiały 
żałobne pienia, a dusza nasza kajała się w skrusze u kratek kon- 
fesjonału — w tę duszę wstępował trwalszy pokój. A gdy za 
chwil kilka stąpił do duszy naszej pod postacią chleba Bóg w Naj- 
świętszym Sakramencie utajony, wówczas czuliśmy, iż nie tylko 
wspomnieniem łączyliśmy się z tymi, którzy odeszli, myśmy czuli, 
iż mająć Boga w swym sercu, w Nim z naszymi drogimi najsil- 
niej związani jesteśmy. 

A gdy w żałobnej procesji stanęliśmy znów nad mogiłą zmar- 
łych, pokój zalewał nasze serca. Czuliśmy, iż wszystko, na co 
nas stać, daliśmy im. 

Oby ta pamięć modlitwy, pamięć Sakramentów św. nie tylko 
w jednym dniu łączyła nas z zmarłymi. W listopadowe dni — 


w dni całego życia naszego, niech pamięć ta Świadczy żywo 
o wdzięczności naszych serc wobec tych, którzy nam dobrzy byli. 

Dar modlitwy, dar Komunii św. — to najpiękniejszy kwiat 
ofiarny, który ulgę zaniesie tam w zaświaty — a pokój błogi 
wprowadzi w serca nasze. 


Program „Święta Młodzieży 


Z okazji uroczystości św. Stanisława Kostki, młodzież męska 
pozaszkolna, zorganizowana w Oddziałach K. S. M. M. obchodzić 
będzie swą doroczną patronalną uroczystość z następującym 
programem: 

W czwartek, piątek i sobotę t. j. 10, 11 i 12 listopa- 
da o godz. 7 wieczorem uroczyste Triduum ku czci św. Sta- 
nisława Kostki w Katedrze w kaplicy Serca P. Jezusa. 

W sobotę 12 listopada wieczorem po nabożeństwie spo- 
wiedź w Katedrze. 

W niedzielę 13 listopada o godz. 8 rano zbiórka wszyst- 
kich Oddziałów parafii katedralnej w „Ognisku” Oddziału I 
miejskiego przy ul. Focha 16, poezem raport, — „Kiedy ranne”, 
wymarsz do Katedry na nabożeństwo, które odbędzie się o godz. 
9 rano. W czasie nabożeństwa wspólna Komunia św. Po nabo- 
żeństwie wspólne śniadanie w „Ognisku” Oddziału I miejskiego. 

Wszyscy druhowie biorą udział w całej uroczystości 
obowiązkowo. 

W niedzielę wieczorem każdy Oddział na swoim terenie 
urządza w miarę możności „Wieczornicę”. Oddziały miejskie 
urządzają Akademię połączoną z przedstawieniem sztuki pt.: 
„Zdobyłeś mię sercem”, w sali „Sokoła” o godz. 6 wieczorem. 

Do wzięcia udziału w powyższych uroczystościach zapra- 
szamy również i młodzież niezorganizowaną. 


Wspólne wotum 


Wspaniała i piękna nasza świątynia katedralna. Godnie od- 
powiadająca mieszkaniu Boga wśród nas w Najświętszym Sakra- 
mencie utajonego. Ale gdy zaglądniemy w to najbliższe otoczenie 
Najświętszego Sakramentu, gdy otworzymy tabernakulum, zawsty- 
dzić się musimy! Takie biedne ono wewnątrz, spełznięte jedwabne 
wybicia. Nasze mieszkania tak piękne nieraz, a tabernakulum 
Jezusa tak liche. I to u nas w Tarnowie, w katedrze! 

Rzucamy nową myśl! Sprawiamy wspólne wotum, składamy 
je wewnątrz tabernakulum, a więc w miejscu najświętszym, gdzie 
Bóg nasz przebywa. W tabernakulum nasze wprawiamy w miejsce 
jedwabnych — srebrne ściany. Chyba akcja ta podjęta — znajdzie 
zrozumienie ofiarnych naszych serc. Bogu urządzamy mieszkanie. 
Rozpoczynamy zbiórkę — choćby groszowych datków — zbiórkę 
starych srebrnych monet — na tabernakulum dla Jezusa Euchar. 

Ofiary przyjmuje się w kancelarii parafialnej. Bóg wśród nas 
godne musi mieć mieszkanie! 


Rozważ codziennie! 


Niedziela 6 listopada. Sw. Leonarda, Wyzn. 
Jakie są moje myśli o śmierci? Czy je wogóle mam? Czy 
myślę o mojej śmierci? M 
Poniedziałek 7 bm. 7 dzień oktawy Wszystkich Świętych. 
Jeśli nie myślę o mej śmierci, to dlaczego? Czy z obawy, 
czy z lekomyślności ? 
Wtorek 8 bm. Św. Gotiryda, Bisk. 
Jeśli myślę o mej śmierci, to jak myślę? Z trwogą czy z ra- 
dością? Co w niej widzę, czy koniec wszystkiego co mija, 
czy początek wszystkiego co trwa? 
Środa 9 bm. Św. Teodora, Mecz. 
Czy zrobiłem już kiedy przegląd tego wszystkiego, od czego 
śmierć mnie oderwie? Spróbuję dziś uczynić ten przegląd. 
Czwartek 10 bm. Sw. Andrzeja z Awelinu, Wyzn. 
Czy robię niekiedy akt poddania się wobec śmierci? Spró- 
buję wprowadzić je w me życie. 
Piątek 11 bm. Sw. Marcina, Bisk. 
Czy zastanawiam się kiedy nad tym, co śmierć mi przynie- 
sie? Zastanowię się dziś, będę często o tym myślał. 
Sobota 12 bm. Sw. Marcina, Papieża. 
Czy mam nabożeństwo do dusz w czyścu? Podczas każdego 
memento za umarłych w Mszy św. będę myślał o tych 
140.000 dusz, które codziennie opuszczają ziemię. 


Konkurs oszczędności 


Pocztowa Kasa oszczędności ogłasza konkurs z nagrodami 
na „Najoszczędniejszą pracownicę domową”. 

Nagrody: pierwsza 500 zł., 5 drugich po 100 zł., 50 trzecich 
po 50 zł., 100 czwartych po 25 zł. 

Warunki konkursu: 

1. O nagrodę może się ubiegać każda pracownica domowa, 
wychowawczyni, praczka, posługaczka i t. d., która posiada zwy- 
kłą książeczkę oszczędnościową PKO. i postanowiła odkładać na 
nią część zarobionych pieniędzy. 

2. Nagrody przyznane będą tym pracownicom, które od dnia 
1 listopada 1938 do dnia 1 października 1939 odłożą na swoją 
książeczkę PKO. największą sumę pieniędzy proporcjonalnie do 
pobieranego wynagrodzenia. 

3. Wpłaty na książeczkę PKO. winny być uskuteczniane re- 
gularnie co miesiąc. 

4. Te pracownice, które chcą się zgłosić do konkursu, winny 
wypełnić kupon zgłoszenia i przesłać go pocztą najdalej do dnia 
1 grudnia 1938 do PKO. Warszawa, ul. Jasna 9, Wydział Ekono- 
miczny. Tam też należy zwracać się listownie po wszelkie wy- 
jaśnienia i informacje. 

Książeczki oszczędnościowe wydają wszystkie Urzędy pocztowe. 

Pracownice, biorące udział w konkursie, powinny we własnym 
interesie zawiadomić PKO. o każdej zmianie swego adresu. 


Z ksiag paralialnych. 


Ochrzczeni: 1) Andrzej Chmielewski, ul. Lwowska. 2) Zdzisław Korus, 
ul. Nadbrzeżna. 3) Stanisław Cyran z Rzędzina. 4) Kazimierz Jan Łachut, ul. 
Bema. 5) Franciszek Link, ul. Łazienna. 6) Zdzisław Koza z Lubczy. 7) Anna 
Zofia Władysława Kumor z Rzędzina. 8) Maria Henryka Pasieka z Klikowej. 

Zgłaszają zapowiedzi przedślubne: 1) Michał Barabasz, ul. Brodziń- 
skiego z Stefanią Markuszeńską z Skrzyszowa. 2) Stefan Niemczura z Lipin 
z Stefanią Żmuda, ul. Ks. Skargi. 3) Jan Wieczerzak, ul. Krakowska z Stefanią 
Meretą, ul. Puławskiego. 4) Ludwik Konieczny, ul. Rzeczna z Anną Kobat, ul. 
Rogoyskiego. 5) Wilhelm Bodzioch z Dębna z Wiktorią Marcinek, ul. Lima- 
nowskiego. 

Małżeństwo zawarli: 1) Stanisław Sterkowicz, ul. Nowodąbrowska 
z Babulą, ul. Rzeczna. 2) Jakub Głuchyj, ul. Bernadyńska z Kazimierą Kuś. ul. 
Bernadyńska. 3) Stanisław Kumorek z Gumnisk z Bogusławą Kajmowicz, ul. 
Wałowa. 4) Stefan Franciszek Łabno z Zawady z Bronisławą Nalepka z Zawady. 

Zmarli: 1) Tadeusz Kulig z Rzędzina. 2) Zbigniew Chmura, ul. Łyczków. 
3) Janina Nalezińska z Tarnowa. 4) Józef Łukasik z Rzędzina. 5) Wincenty 
Smulski z Róży, lat 42. 6) Ludwika Skrabacz z Łęgu. 7) Rozalia Możdzież, ul. 
Dreszera, lat 83. 8) Anna Kowal, ul. Zielona, lat 88. 


Komunikaty. 


Stow. Pań Miłosierdzia Św. Wincentego à Pavlo zawiadamia, 
że ze sprzedaży świec i lampek na straganie w Rynku w przed- 
dzień „Wszystkich Świętych” uzyskało czysty dochód 31'64 zł., 
kwotę powyższą przeznaczono na zakup węgla dla biednych. 

Wszystkim tym. którzy przyczynili się drobnymi ofiarami 
składa Stowarzyszenie serdeczne „Bóg zapłać”. 


Odpust na Górze Św. Marcina. Dnia 11 bm. jako w uroczystość 
św. Marcina przypada doroczny odpust w kościółku w Zawadzie. 

W przeddzień uroczystości nieszpory o godz. 3 po południu, 
poczem spowiedź w kościółku. 

W piątek 11 bm. o godzinie 7 rano prymaria z kazaniem. 
O godz. 10 suma z wyst. Najśw. Sakramentu. O godz. 3 popoł. 
nieszpory. 


Nieszpory polskie w Katedrze w czasie zimowym o godzinie 
3:80 popoł. 

We wtorek 15 listopada zebranie Oddziału KSK. na Zabło- 
ciu o godzinie 5 po południu w szkole im. Konarskiego. 


W czwartek 10 bm. o godz. 9 odbędzie się nabożeństwo ża- 
łobne za śp. Zmarłych Funkcjonariuszów Policji Państwowej. 


W piątek 11 bm. — jako w rocznicę 20-lecia odzyskania nie- 
podległości odbędzie się uroczyste nabożeństwo o godz. 9. 


W Klikowej w niedzielę 6 bm. o godz. 3 zebranie K. S. M., 
o godz. 4 K. S. M. M. 


CENA EGZ. 2 GROSZE. PRENUMERATA ROCZNA 1 zł. 
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